
Wac Toja, NAWET LEPIEJ
nie ma za czym płakać
nie ma po czym cierpieć
nie ma dokąd wracać
nie, wiec przed siebie biegnę
jak się rozjebało
mordo, nawet lepiej
padnie ściana za ściana
coś zrozumiesz - wyżej wejdziesz
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Nie widzę lojalności
Tylko hajs i instynkty
Pierwotne zachowania
Prawa dżungli
Rządzi silny
Nie widzę tych gości
I tych dup – tylko liczby
Od wschodu do zachodu
Tylko zera i jedynki
Przestałem pościć
Dla przyjemności te linijki
Ty wrzucaj to na głośnik
I wypier* szyby wszystkim
Jak nie możesz mocniej
To mordo oddaj miejsce innym
Jak mogę powiedzieć prościej
Umieraj
Albo zyj tym, póki jeszcze bije serce
Krece do odcięcia
Jeszcze jedna zwrotka
Potem jeszcze do odcięcia
Za dużo sibie nie wkręcaj
Bierz te fakty i to sobie zjadaj
To dobrze zapamiętaj
A dla byłych ziomów papa
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